


560 R ecenzje

ny i gujoty — podwodne góry o płasko ściętych w ierzchołkach. Osiągnięto też n a j­
wyższy szczyt globu ziemskiego — Czomolungm a (Mont Everest).

Recenzowana książka jest pozycją ze wszech m iar in teresu jącą , w artościow ą 
i godną uwagi. Z ostała zredagow ana fachowo i rzetelnie. Z aw iera sporo w iado­
mości nie zamieszczonych w  poprzednich w ydaniach. Dotyczy to  przede w szyst­
k im  rozdziału siódmego, w  k tó rym  dostrzegam y m. in. najnowsze inform acje o do­
rzeczu Nilu i P ustyn i L ibijsk iej oraz o ostatnich odkryciach dokonanych w  Am e­
ryce Południow ej, A ustralii i na Nowej Gwinei. To samo znajdujem y w  rozdziale 
ósmym, gdzie poruszono problem  badania Ziemi z Kosmosu i zapoznano czytel­
n ika  z pierścieniow ym i s tru k tu ram i geologicznymi i z lineam entam i (są to  liniowe 
cechy pow ierzchni te ren u  dające odczytać się na m apach, zdjęciach lotniczych lub 
satelitarnych). N a stronicach rozdziału dziew iątego w idzim y rów nież zupełnie nowe 
dane o rzeźbie dna Oceanu A tlantyckiego, Indyjskiego i Spokojnego, jak też o n a j­
w iększych głębiach oceanicznych. Ponadto całkowicie zm ieniony i zaktualizowany 
został rozdział pierw szy o najnow szych odkryciach i badaniach A ntark tydy  oraz 
szósty o zakończeniu badań  Syberii Zachodniej, o badaniach płw . Tajm yr, o od­
k ryciu  Tunguskiego Zagłębia Węglowego, o badaniach dorzecza Jany, Indygirki 
i Kołymy, o odkryciu gór S un tar-C hajata , o zakończeniu odkryć P am iru  i Tien- 
-szanu, o odkryciu rzeczyw istych źródeł H uanghe, o zdobyciu Czomolungmy 
i o pierw szych badaczach południow ej części Półw yspu Arabskiego.

Ze względu na to, że w naszej litera tu rze  naukow ej odczuwa się b rak  tak  
pokaźnego i nowoczesnego dzieła o h isto rii odkryć geograficznych, w arto  pom y­
śleć o polskim  tłum aczeniu. W ystarczy przypomnieć, że w  1974 roku ukazała się 
u nas książka I. P. M agidowicza pt. Historia poznania Europy, k tó rą  opracował 
w raz z synem, a w  pięć la t później — Historia poznania A m eryk i Środkow ej i Po­
łudniow ej. Cieszyły się one tak  w ielkim  powodzeniem, że bardzo szybko zniknęły 
z w itry n  sklepowych.

Rom an K arczm arczuk  
(Wrocław)
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Teodor K i k  t a :  N ekropol farm aceutyczny C m entarz P ow ązkow ski w  W ar­
szawie. W arszawa 1985 8° 81 ss. M uzeum F arm acji im. m gr A ntoniny Leśniew skiej 
w  W arszawie.

Doktor nauk  farm aceutycznych Teodor K ik ta  h istoryk farm ac ji w ydał już 
uprzednio broszurę pt. Inform acja  o grobach osób zw iązanych z  farm acją, pocho­
w anych w  latach 1832— 1984 na Cm entarzu P ow ązkow skim  w  W arszaw ie  (W arsza­
w a 1984). W broszurze te j zam ieścił w zm ianki o 373 osobach.

Obecne opracowanie obejm uje opisy 650 grobów farm aceutów  i osób związa­
nych z farm acją  jak  chemicy, fizycy, botanicy, rolnicy, lekarze, w eterynarze, pro­
fesorow ie i nauczyciele, badacze naukow i, autorzy prac, publicyści i redaktorzy, 
działacze związków zawodowych i społecznych, konstruk torzy  ap a ra tu ry  stosowa­
nej w  przem yśle farm aceutycznym , m enażerow ie i osoby pracujące w  zakresie 
ochrony zdrowia.

Opracow anie zostało oparte na autopsji grobów przeprow adzonej w  latach
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1959—1985, inform acjach zaw artych w  65 rocznikach czasopism a „W iadomości F a r ­
m aceutyczne” z la t 1874—1939 i w  40 rocznikach czasopism a „F arm acja P o lska” 
z la t 1945—1985. Ponadto pomocy udzieliło rów nież szereg osób, k tórym  A utor we 
w stęp ie złożył podziękowanie w ym ieniając je z nazw iska.

O pracow anie zaw iera w ykaz stosow anych skrótów , przedm owę pióra docenta 
doktora nauk  farm aceutycznych W ładysław a M arkowskiego, w stęp  od A utora, w y­
kaz A. — grobów  zlokalizowanych, w ykaz B. — grobów niezlokalizowanych, o raz 
w kładkę zaw ierającą plan Cm entarza.

P rzy poszczególnych hasłach biograficznych są podane: imię i nazwisko, do­
k ładna  lokalizacja grobu z podaniem  kw atery , rzędu  i kolejności m iejsca, daty  
dzienne życia, zawód, nazwa, rok i m iejsce uzyskania dyplomu, p iastow ane stano ­
w iska, ew entualnie in form acja o rzeźbie nagrobkow ej i dokum entacja, na podsta­
w ie k tó re j ustalono powyższe szczegóły.

D la historii nauk i szczególnie zasłużeni są profesorow ie, wykładowcy, b ad a­
cze i autorzy  prac. Sam ych profesorów  A uto r znalazł ponad 30. W śród nich są 
farm aceuci jak  H enryk Bukowiecki (1903—1986), Józef Jan  Celiński (1779—1832) 
i S tanisław  K rauze (1902—1977), i przedstaw iciele innych dyscyplin prow adzący 
w ykłady dla studentów  farm acji, w  tym  fizycy jak  W ładysław  K apuściński (1898— 
1979) i S tefan P ieńkow ski (1883—1953), chemicy jak  Józef Bełza (1805—1888) i W ik­
to r  K em ula (1902—1985), botanicy jak  K azim ierz B assalik  (1879—1960) i Bolesław  
H ryniew iecki (1875—1963), w eterynarze jak  Irena  M aria M aternow ska (1898—1942), 
lekarze  jak  A ndrzej Janikow ski (1799—1864) i Je rzy  Leopold M odrakow ski (1875— 
1045) i in. Z osób nie utytułow anych, a  zasłużonych dla nauczania i d la nauk i 
m ożna wym ienić przykładowo Alfonsa Bukowskiego (1858— 1921) organizatora p ry ­
w atnych kursów  farm aceutycznych i A ntoninę L eśniew ską (1866—1937) k ierow ­
niczkę kursów  farm aceutycznych d la kobiet, ponadto  M artę C hm ielińską (1890—■ 
1967) red ak to ra  czasopism i au to ra  prac i F erdynanda K aro (1845—1927) badacza 
flory polskiej i syberyjskiej. P rzykłady  te  oczywiście m ożnaby mnożyć.

O pracow anie zaw iera istne bogactw o inform acji. Je s t zwięzłe, przejrzyste . Do­
kum entacja, k tó ra  jest bardzo cenna w  tego ty p u  pracach, została podana bardzo 
skrótowo, co jest je j niew ątpliw ą zaletą, gdyż n ie zajm uje w iele m iejsca, a dzięki 
zamieszczonemu w ykazowi skrótów  można ją  bez tru d u  rozszyfrować.

O pracow anie zostało w ydane techniką m ałej poligrafii, n a  dobrym  papierze, 
w  nakładzie 3000 egzem plarzy. Będzie ono dużą pomocą dla historyków  farm acji, 
m edycyny i chemii, farm aceutów  i w arsaw ianistów .

A może A utor by pom yślał o podjęciu się p racy nad  słow nikiem  farm aceutów  
polskich? M a doświadczenie w  pracach biograficznych i dokum entacyjnych. M ógł­
by pokierow ać zespołem (bo to  nie jest zadanie dla jednego człowieka) opracow u­
jącym  tak i słownik.

Teresa O strow ska  
(W arszawa)

R obert R e m b i e l i ń s k i ,  B arbara  K u ź n i c k a :  Historia farm acji. Wyd. III  po­
praw ione i uzupełnione. W arszaw a 1987. PZW L. 371 ss. ilustr.

Je st to  trzecie w ydanie jedynej w  Polsce syntetycznej m onografii z zakresu  
h istorii farm acji. W stosunku do w ydań poprzednich w  40®/o jest to  nowa pozy­
cja, ze względu n a  znaczny postęp w  badaniach dziejów  te j dyscypliny naukow ej, 
zarówno w  Polsce, jak  i n a  świecie. Dzieje nauk farm aceutycznych , ew olucji za ­


